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C E N Ą 
NUMERU

20 gr.

Ceny ogłoszeni
Z*.l wlersr m ilim etr. (5>/, cm. szer.) w zw ykły-n ogMsze- 
nlach fr .  U ,  w  riadesłar.om i w nekrologach gr. 20. 
w kronice, repertuar, dział gospodarczy, ra sk i w tekście 
u w  10, pod nagłówkiem  na pierwszej s trom e x ł. 1--. Za 
Jedno nowo w .ropnych  ogłoszeniach pr. 10, kupno 

sp. u z  s fp . o g r -  '  t ,  m atrym onialne, korespondencje, 
prywatne słowo gr. 20, dla poszukujących r racy „.. s. 
Z zastrrezenlfP i miejsc U  prc. Zagranica. o S0 prc. drożej

Wspaniały przebieg święta 
dożynek w  Spaie.

Spaia. 3 w rześnia. (PAT) Ogólnopo'. 
S-kie św ięto dożynek w Spalę odoyło 
się z udziałem 25.IKI0 ludu wiejskiego 
z całego kraju. U roczystość rozpoczę­
ła się w w-ielk'ej hali sportow ej na 
stadionie spalskim .

Msze św. odprawił ks. biskup Ku- 
biua. Gdy P. P rezydent Rzplitej za­
siadł na podium w pobliżu ołtarza, ty ­
siączne tłumy wieśniaków odśpiew ały 
hymn narodow y „Jeszcze Polska me 
zginęła". Po Mszy św. ks. biskup Ku­
bina dokona! poświęcenia wieńców, 
poczem w ygłosił podniosłe kazanie. 
Dtelegacje w ieśniacze z • całej Polski u- 
siaw iły  się przy specjalnie w zniesio­
nych bram ach, w ogólnej liczbie 12 od 
pow iadającej yfcsci reprezentow anych 
ziem, Bram y miały kształt strzechy, i 
przybrane były w zieleń i wstęgi.

O godz. 11 ‘30 uform ował się uroczy­
sty  pochód dożynkow y ze starszym i 
gospodarzam i i gospodyniami na cze­
le. Delegacje poszczególnych ziem ru­
szy łyk ażaa ze swoją orkiestią  przed 
pałac myśliwski, gdzie oczekiw ał je 
P . P rezydent Rzpl tej, dostojny Gospo­
darz, w otoczeniu prezesa R ady Mini- 
!tró\v Jędrzejew icza, M ars/alka Sejmu. 

M inistrów , P rezesa Staw ka, oraz człon 
ków Domu cywilnego i wojskowego. 
P rzy  dźwiękach bębnów, skrzypiec i
Netów, olbrzymi pochód dożynkowy
mienił się całą gamą barw  strojów 
Włościańskich. Na czele pochodu kro­
czył starszy  dożynek Kaszub Motk 
Paw eł, k tóry  podszedłszy ao P. P re ­
zydenta Rzplitej w ręczył Mu snop
żyła, mówiąc: „Na szczęście, na zdro­
wie, na ten nowy rok“ , poczem sta­
rym  zw yczajem  rozrzucił zboże na
cztery strony świata.

P o  przedstaw ien.u tradycyjnych ob­
rzędów  dożynkowych przez poszcze­
gólne delegacje ziem, uform ował się 
harw ny korow ód w pochód, który 
Przedefilował przed Dostojnym Gospo­
darzem. P ierw si szli Pom orzanie w gra 
autow ych strojach, dalej Kaszubi-ry- 
bacy. z  s ie la m f przerzuconem i przez 
Plecy, S'ązac.v w górniczych strojach, 
w  mianie w samodziałach, przy dźwię 
hacli cymbałów grupy litewskie i b a- 
lotiiskie, następnie- Poles/ucy , Krako­
w ian ^  M azowsza! ie, grupa M ałopol­
ska. Ppchóci trw ał około trzech godzin.

O godz. 17 na wielkim stauiome spor 
t e  W y r ,]  odbyta s.ę druga część uroczy­
stości i. z w. wiem owanie. Przed przy 
hyclem P, P rezyden ta  Rzpl.tej ustaw y 
ji’ się delegacje przy swoich bramach, 

.linie z a ż e d i  gośc>.e w lic 
iys 'ęcy , w tera wielu tndzozism - 

cć\v Przybywającego- Dostojnego G o­
spodarza pow itały delegacje ziem śpie­
wem  chóralnym  „Pion niesiemy, plon,

gospodaiza dom". Gdy pieśni umil­
my, na środek stadmnu w s z e d ł  * a ro - 
shi dożynek i przodownik grupy ka- 
Sżubskiej, k tóry  podkreślił znaczenie 
teielkiego zaszczjitu. jaki przypadł zie­
mi puinoiskiei, przem aw iania na ogól- 
jtepolskich dożynkach w imieniu całego 
‘> u ,  oraz zapewnił o stałej gotu-wo- 
vCi do obrony granic Ojczyzny. Nu- 
ętepn-ie przem ów iła przodownica z G.
'  “fska. Zkolei poszczególne delegacje 
■s ła c ia ty  dary żniwne przed P . Prezy­

dentem, Drzy-czem przodownicy k a ż ­
dej grupy w ypow iadali w  imieniu swej 
ziemi życzenia dla Dostojnego Gospo­
darza. Następnie rozpoczęły się tańce  
na stadionie.

Po złozeniu wieńców na dany znak 
przez starostę z bram y głównej, w y ­
ruszył w spaniały pochód 12 delegacyj, 
reprezentujących w szystkie ziemie pol­
skie, niosących wielki, dwum etrowej 
wysokości wieniec, uwity zc zboża i 
kwiecia. Gdy delegacje zbliżyły się dn 
trybuny", pierw sza przodownica złoży­
ła P. Prezydentow i życzenia, a s ta ro ­
sta w ręczył bochenek chleba. P . P re ­
zydent Rzplitej podzielił się chlebem 
z ofiarodawcami a następnie częstow ał 
ich miodem.

Defilada 100.000 szturmów 
cuw hitlerowskich.

Berlin. 3 września. (PAT). W  osta­
tnim dniu kongresu hitlerowskiego w 

'N orym berdze odbyła się dziś parada 
100.000 um undurowanych szturm ow ­
ców. związków młodzieży, związków 
lotniczych, oraz Stanlhelmu. W czasie 
parady Hitler wygłosił przemówienie, 
w którem podkreślił, że dążeniem jego' 
jest ugruntowanie jedności naiodowej. 
Następnie odbyło się zaprzysiężenie 
uczestników defilady. Pochód trw ał 4 
i pół godziny. Na czele szła grupa na­
rodow ych socjalistów z Austrii. P o ­
chód zam ykał oddział sztafet ochron­
nych, w liczbie 12.000 ludzi, p rzybocz­
na straż Hitlera.

W loży zasiadł przyw ódca naród, 
socjulist. z Tyrolu Hoffer, którego przy

wieziono w czoraj samolotem z Bolza- 
iio. Ogólną uw agę zw racało serdeczne 
przyw itanie się Hitlera z Hofferem. 
Nad pochodem kiąży ly  liczne eskadry 
samolotów.

Zasady nowej konstytucji.
Kttferai posta dr. Mękarskiega.

R ada Grodzka B. B. W. R urządził a 
wczoraj vv południe w sali Teatru Roz­
maitości zebranie obywatelskie, na któ 
rem poseł na Sejm, członek sejmowej 
Komisji Konstytucyjnej, dr. Stefan Mę- 
karski, w ygłosił refrat o zasadach no­
wej Konstytucji. Zebranie zw ołane b y ­
li) na godzinę 12-tą w południe, ale ,uż 
przed 12-tą sala teatru była w ypełnio­
na po brzegi, zainteresow anie bowiem 
zapowiedzianym odczytem  było z ła ­
tw o zrozum iałych względów olbrzymie 
w śród  w szystkich sfer naszego społe­
czeństw a.

Zagaił zebranie v iceprezydent mia 
sta poseł dr. Stroński, poczem zabrał 
głos poseł dr. M ękarski i w obszernym  
przeszło godzinę trw ającym  a znako­
micie skonstruow anym  referacie przed­
staw ił zebranym  zasadnicze w ytyczne, 
na których opierać się będz.ie w naj­
bliższej przyszłości polityczny ustrój 
Rzeczypospolitej.

Rzuciwszy na wstępie snop św iatła 
na genezę i islotę Rewolucji Majowej, 
która, w przeciw ieństw ie do innych te­
go rodzaju przewrotów', nie w ystąpiła 
nazajutrz po swem zw ycięstw ie z ża- 
dnerni sztywnem i, doktrynersko - cia- 
snemi a zaw czasu przygotow anenu 
fonnm am i ustrojdwenu, lecz zabrała 
się przedew szystkiern do pracy nad 
wychowaniem  i przygotowaniem  dn 
służby dla Państw a ogółu obywateli, — 
mówca poddał analizie cały  szereg 
postulatów ustrojowych, jakie samo ży 
eie w latach powojennych wyłoniło

I z sienie. Szczególnie trafnie, przy ca- 
i łej swej zwięzłości, wypąclla analiza 

teorii o podziale .władz oraz krytyka 
poglądów, którym  hołdują jeszcze pew­
ne kierunki polityczne, na praw a oby- 
watli w  stosunku do Państw a.

Przedstaw ieniu zasad nowej, będą­
ce-' teraz w opracowaniu Konstytucji, 
byta poświęcona druga część referatu. 
Podczas, gdy w ygotow any przez 
Blok B ezpartyjny w r. 1931 projekt 
zmian ustrojowych oczyszczał jedynie 
ustawę, konstytucyjną z m arca 1921 z 
przeróżnych wybujałości fałszywie po 
jętego ludow ładztw a i nie mniej fa łszy­
wiej pojętego parlam entaryzm u, to 
Konstytucja, która niezadługo będzie 
przeało Łona Sejmowi, d 1 gruntu różm 
się od U staw y m arcowej i niemal ża­
dnych z mą nie będzie miała punktów 
stycznych. W szystko będzie w nici na 
inny cii zbudowane podstawach, poczy­
nając od roli w Państw ie Prezydenta 
Rzeczypospolitej, a kończąc na struk­
turze ciał praw odaw czych, zwiaszcza 
Senatu, którego zarys naszkicowai nie­
dawno w swem przemówieniu pulkow 
uik Sław ek

D!a braku miejsca nie możemy dziś 
daw ać bardziej obszernego streszcze­
nia świetnego referatu, uczynimy to 
jednak w numerze jutrzejszym . P r a ­
gniemy tu ty Iko nadmienić że za w y ­
kład swój, nacechowany ogromne m 
w yczuoem  wagi w ypow iadanych po 
glądów, został mówca nagrodzony go- 
rycemi, długo niemilknącymi oklaskami.

Polska ekspedycja polarna 
p o i r a .i a  co kraju.

Gdynia. 3 września. (PAT). Dnia 16. 
iipca ub. roku w yruszyła  pierw sza pol­
ska ekspedycja polarna, udając się na 
w yspę Niedźwiedzią. Celem ekspeds7cj; 
były  badania z dziedzin meteorologii, 
m agnetyzm u ziemskiego, zorzy polar­
nej w zw iązku z  Rokiem polarnym . 
W dniu dzisiejszym  powrócili do kraju 
trzej członkowie tej ekspedycji po 14 
miesiącach pobytu na ziemiach podbie­
gunowych.

Polacy w  zawodach balonów 
Kuiistycn.

Nowy Jork 3 września. (PAT). Z por 
tu lotniczego Curtis Reynolds pod Chi­
cago w ystartow ali kpt. Hynek i por. 
Burzyński do lołu balonów kulistych 
w zawodach o puhar Gordon - Benne- 
ta. W zawodach bierze udział 6 balo­
nów.

Jaka pogoda ś la zie  azisiaj]
Warszawa. 3 września (PAT.) P rze ­

w idyw any przebieg pogody w dni-u ju­
trzejszym : zachmurzenie przew ażnie
duże. z przelotnymi deszczami, dość 
ciepło, słabe w a try  zachodnie i półno- 
cno - zachodnie.

Uroczystości ku czci Żydów
poiogiyci! w obronie Polski.

W dmu wczorajszym  odbył się wc 
Lw ow ie szereg uroczystości zorgani 
zow anych przez Związek Żydów, b- u- 
czestników walk o niepodległość P o l­
ski. Uroczystości te odbyły sie z oka 
zii przypadającego w  tym miesiącu ży ­

dowskiego święta zaduszek, ku czci 
Żydów  poległych za Polskę.

Uroczystości rozpoczęły się nabo- | 
żeństwem  w  Templu, na które przyby- ' 
li: w imieniu p. W ojew ody nacz. So j 
chański. gen. Popowicz, prezydent Dro j

janowski, w iceprezydenci dr. Stroński
i Giiajes, Drezes Prokuratorii G eneral­
nej Hamerski, w innemu starosty  
grodzkiego p. Feder, prezes s. o Ha- 
ninczak. prezes dyr. poczt. Moszoro, 
im. Zw. Legionistów pos. W ojciechow­
ski, itn. Fidacu mjr. Krynicki., p rzed­
stawiciele władz wojskowych i cyw il­
nych oraz elita społeczeństw a żydow ­
skiego.

Po odprawieniu modłów przez rabi­
na dr. Freunda i naczelnego rabina W. 
P. kpt. Stenberga, odśpiewano hymn 
państw ow y. Następnie kpt. Steinberg
ze stopni św iątyni odbył apel pole­
głych, wobec wielotysięcznych tłu­
mów, które zaległy ul. Żółkiewską. Po 
uroczystym  ajrelu uformował się wiel­
ki poehćcó który podążył na cm entarz 
w ojskow y. P rzy  podniosłym nastroju 
kpt. S teinberg odpraw ił modły, poczem 
zabrał głos kpt. dr. Zierler, prezes o- 
kręgu związku, k tóry  w gorących stó­
wach oddał hołd poległym lv walkach 
o niepodległość Polski.

Zkolei nastąpiło składanie wieńców. 
Delegacja Związku Legionistów złoży­
ła wieniec na grobie braci Blauerów, 
poruczników I. B rygady, kaw alerów  
Virtuti Militari, poległych w walkach 
les tonowych
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Poniedziałek
Rozalji p., Róży

J u tr o : Wawrzyńca

Wschód słońca: 4*51 
Zachód słońca: 18*18

TEATR WIELKI
Poniedziałek 4 hm. o godz- 7‘30 

„Fraulein Doktor"
W torek 5 bm. o godz. 7‘30 „Fiaulein 

Doktor**.

tEATR ROZMAITOŚCI.
Poniedziałek 4 bm. o godz. 7*30 -Mo­

ja Panna Marna**.
W torek  z powodu próby generalnej 

tea tr nieczynny.

TEATR COLOSSEUM.
Film  „K obieta Kameleon'*, rew ia  „ Ja r ­

m a rk  śm iechu*1.

KINOTEATRY*
ADRIA. „Kiól pięści** (H arry Peell). 
A PO LLO : „14 lipca Rene Claira. 
ATLANTIC: „Syn mimo woli", 
CASINO: „O statnia carowa**. 
CHIMERA: „Dziewczę z gór". 
GRAŻYNA: „Błękitna rapsodia" i

Tewja „W  ry tn re  walca**.
KOPERNIK: „G enciał Czeng*'. 
MARYSIEŃKA: „G enerał Czeng". 
MIRAŻ: Harold Lloyd oraz Axela. 
MUZA: „Królowa szybkości". 
PAŁACE: VIasta Burian jako „Adiu­

tan t Jego  Wysokości**.
PAN: „T  en, k tóry  wrócił".
PASAŻ: „Tom Miks" o raz  „Mój

przyjaciel król".
R A J: „Nocne Sądy".
STYLOW Y: „Ludzie w hotelu" oraz 

tew ja  p. t. „P ow rót słom ianych w dow  
ców".

Ś W IT ; „P ałac na kółkach" i „F ran­
kenstein".

UCIECHA; „Buster się żeni** i rew ja. 
 o------

— Do numeru dzisiejszego dołącza­
m y dalszy  ciąg powieści W . B aranow ­
skiego p. t. „Gaudeam us".

Prof. MAREK RAK (skrzypce) roz­
począł lekcje w szkole muzycznej S. 
Kasparek, ul. Kochanowskiego 4, tel 
85-4.3. W pisy od 11—13 i od 16—18.

— ~o-------
, — Teatr Wielki. „F rau lem  Doktor** s z tu ­
k a  fak tom ontarzow  a -l. Te,py g ra n a  je s t c o .  
dziennie w  T e a trz e  W ielkim . P u b liczn o ść  
ś led z i z n ieustannem  n ap ięciem  koleje  ży ­
cia  na jgen ia ln ie jszego  szp iega \v o in y  św ia ­
to w e j A nny jyiarji L esner. W  ty tu ło w e j ro ­
li w y s tę p u je  zn ak o m ita  a r ty s tk a  T e a tró w  
lw o w sk ich  p. Irena E ich leró w n a  D alsza  ob 
Bada p re m ie ro w a .

B ile ty  do n ab y c ia  w  kasach  T ea tró w  
iM iejskich i w  kasie  b iu ra  ABO, R u to w - 
sk iego  2. tel 26-56.

—  Teatr R ozm aitości „M oja IJan n a  M a- 
tn a ‘‘ św ie tn a  kom ed ia  VerneuilLa g ra n a  hę 
dzae jeszcze t y lk o  k i lka  ra z y  w  T e a trz e  
R o zm a ito śc i. Schodzi ona w k ró tc e  z a f is z i  
u s tę p u ją c  m iejsca sz tu ce  p. A ntoina pt. 
„N iep rzy jac ió łk a" . W  kom edii V erneu illa  
g ra ją  pp. N iczew ska . C zajk o w sk a . S trao h o c  
k i. R a tsch k a . Ja śk iew icz , D ąbrow sk i i icuni 
R eży se rja  Jan u sza  S trachook iego .

B ile ty  do n ab y c ia  w  k asach  T ea tró w  
M iejskich i w  k asie  b iura  ABO, R u to w - 
skiego 2, tel 26-56.

— W Związku Pracy Obywatelskiej 
Kobiet plac B ernardyński 2 II p. odbę­
dzie się w  poniedziałek, 4 b. m. p ierw ­
sze pow akacyjne zebranie ogółu człon 
luń. Uprasza sie o liczne przybycie.

przy przew ozie węgla 
d’a inw alidów .

M inister Kotnimikacj' inż. Michał But 
Juewicz, przyjął delegacie zarządu 
głów nego Zy iązkii Inwalidów W ojen­
nych R. P. w osobach prezesa pos. 
K arkoszki i w iceprezesa p. Su łozy ru­
skiego, k tó raa  przedłożyła p. MinóHłro- 
wii prośbę o przyznanie inwalidom wo 
jennym  zniżki na przew óz węgla do 
w łasnego użytki:.

Min. Butkiewicz oo szczegółowe::: 
omówieniu tej sp raw y  postanow ił pro­
śbę inw alidów  zaJałwać nrzyahafioiie.

Otwarcie
n a  Ż e la z n e j  W o d z ie .

pieliska

Lw ow ski św iat sportow y i organiza­
cje W . F, i P . W . obchodziły w czoraj 
w ielkie święto. Oto /.arząd m iasta i 
miejski Komitet W . F. i P . W . odda­
w ały  im do użytku w spaniałe kąpieli­
sko na Żelaznej W odzie o k tórym  już 
pisaliśmy.

Pomimo niepogody a miejscami tt- 
Iewnego deszczu, na piękniej prom ena­
dzie kąpieliska zebrały  się tłum y pu­
bliczności — w szystk ie  kluby sporto­
we, koła pływ ackie staw iły  się w  kom ­
plecie, by  godnie uczcić tę uroczystą 
chwilę. H onory w ojskow e oddaw ał 
pluton Z. S. z o rk iestrą  oraz oddziały 
m ęskie i żeńskie P. W . i W . F.

Z  uderzeniem  godz. II stawili się w

wielkiej liczbie przedstaw iciele w ładz 
i instytucji. W zastępstw ie p. W ojew o­
dy p rzeb y ł nacz. dr. Szkodzifiski, do­
wódca korp. gen Popowicz z  gronem 
w yższych oficerów i dowódców puł­
ków, prez. D rojanowski z m ałżonką i 
w szyscy  w iceprezydenci, posłow ie dr. 
S troński i dr. St. Ostrow ski, sen. Thul- 
lie, kurator Gadomski, naczelnicy 
w ładz i instytucji, liczne grono człon­
ków R ady m., prezesi klubów spurto- 
wych. Miejski Komitet W . F . i P. W. 
reprezentow ał niestrudzony działacz 
dr. Nowak - P rzygodzki.

Gdy zaproszeni goście zajęli trybu ­
ny, zabrał głos dr. Novvak - P rzy g o d z­
ki i przem ów ił w  te siow a:

Przemówienie Dr. Nowak-Przygodzkiego.
,,W imieniu Miejskiego Komitetu 

W, F. i P . W . mam zaszczyt powitać 
'wszystkich tu obecnych j podziękow ać 
Im za tak  liczne przybycie na u roczy­
stość o tw arcia  miejskiego kąpieliska i 
ośrodka pływ ackiego, a przez to samo 
za  tak  żyw© wzięcie udział w  naszej 
manifestacji prac nad rozszerzaniem  i 
podnoszeniem  kultury fizycznej w e 
Lwowie.

Niech mi będzie wolno pow itać z a ­
stępcę p. W ojew ody Beliny - P raż - 
mowskiego i dowódcę korpusu gen. 
B olesław a Popow icza, p. kuratora
Gadomskiego, k tórzy  sw ą obecnością, 
w  naszam  św ięcie podkreślili w ielką 
w agę, jaką Rząd Rzeczypospolitej : 
Armia przyw iązują do spraw  w ych o ­
w ania fizycznego na południow o- 
wschodnich ziemiach naszego P a ń ­
stw a.

Równie gorąco w itam  dH egata P a ń ­
stw ow ego U rzędu Przysposobienia
W ojskow ego i W ychow ania F izyczne­
go, którego stałej życzliw ości i pomo­
cy zaw dzięczam y dokonanie także i tej 
monum entalnej budow y".

Skreśliw szy to  wielkie dzieło i jego 
znaczenie, m ówca podkreślił, że w yko­
nanie tego kąpieliska stanow i w yraz  
planowej tw órczej woli, k tóra realizu- 
je swoje postanow ienia z uporczyw ą 
stanow czością — nie dającą się zw al­
czyć, żadnym  — a w tej spraw ie tak  
wielkim trudnościom, w idocznym  dla 
każdego obserw atora  w arunków  nasze 
go życia  społecznego. Ale w ażniejszą 
jest rzeczą, iż to  kąpielisko jest da l­
szym  etapem  p racy  Miejskiego Komi­
tetu, k tó ry  w praw dzie  jeszcz© bardzo 
w iele ma zadań przed sobą do spełnić 
nia, ale k tó ry  już osiągnął szereg  re­
zultatów  w yznaczonych przed dwoma 
laty.

Strzelnica m ałokalibrowa na boisku 
40 p. p„ dwie skocznie narciarskie nn 
Poihulance, w ydatna pomoc przy w y ­
budowaniu pływ alni w Parku Sporto­
w ym  26 p. p. i urządzeniu boiska dla 
Zw iązków  Robotniczych T ow arzystw  
Sportow ych r.a Bogdanówce, — żyw a 
w spółpraca nad  odrodzeniem  św ietno­
ści. T ow arzystw a Zabaw Ruchow ych 
i należytem  urządzeniem  i w y k o rz y ­
staniem jego w spaniałego parku dziesięć 
ogródków dziecięcych z piaskowniami 
w różnych punktach m iasta, o raz dwa 
narazie baseny dla dzieci na pl. S trze­
leckim i przy ul. Pełtew nej, a w resz ­
cie hala sportow a przy ul. Jabłonow ­
skich, uzupełniona obecnie w spaniałym  
basenem, krytym , — to dorobek prac 
inw estycyjnych Miejskiego Komitetu 
w perspekiyw ie ostatnich dwóch lat, — 
dorobek, k tóry  nie zam yka w cale na­
szych zam orzeń , ale stanowi dopiero 
neamy punkt wyjścia cVa urzeczyw i­
stnień a dalszych planów Komitetu, 
zm ierzających do zmiany oblicza wczo 
lajszcgo Lwowa.

N-ec!j dzień dzisiejszy — mówił da­
lej d r. Nowak - Przygodzk ' — będzie 
linie u, radości, że sztandary  Rzeczypo­
spolitej naszego najdroższego Grodu 
mogły zostać zatknięte na nowo zdo­
bytym b a s t io n ie  naszej narodow ej tę ­
żyzny . która nie pozw ala nam w chwi- 
lufih ciężkich tracić ducha, ale każe iść

naprzód ; zdobyw ać nowe placówki 
dla naszego kulturalnego frontu.

Jako przedstaw icielow i Miejskiego 
Komitetu P . W  ,j W . F. w e Lwowie, z 
którego in icjatyw y w yszła  m yśl u rzą­
dzenia tego kąpieliska i ośrodka p ły ­
wackiego i k tóry  będzie tern kąpieli­
skiem zarządzał, niech mi będzie w ol­
no obecnie dac św iadectw o praw dzie 
i w yrazić  gorącą w dzięczność całego 
młodego pokolenia lw ow skiego — a na 
w et i całego Lw ow a — pod adresem  
tych, którzy to dzieło stw orzyli.

P rzedew szystk iem  niech mi będzie 
wola.) w y łaz ić  najgłębszą wdzięczność 
Panu Prezydentow i Drojanowskiemu, 
który nie ryiko rozumi potrzebę w y ­
chow ania fizycznego, ale k tóry  sta­
nął na czele tych prac. mających stwo 
rzyć nowe w arunki dla kultury fizycz­
nej Lw ow a i którego au to ry te t i d e ­
cyzja rozstrzygnęła o kierunku prac 
Komitetu w,ogóle — a budowie tego 
kąpieliska w szczególności.

Osobne całkiem miejsce w  w yrazach 
wdzięczności Komitetu należy się p. 
inż. Olszewskiemu, naczelnikowi Tech­
nicznego M agistratu, bez którego nie 
moglibyśmy sobie w yobrażać naw et 
tak  szybkiego i pięknego w ykonania 
lego w spaniałego dzieła.

Nie możemy zapomnieć dalej o w iel­
kiej pracy jaką w łożył w  to  kąpielisko 
przedew szystkiem  p. naczelnik Gor- 
działkow ski — a także  p. inż. M ostow­
ski, autor projektu i kierow nik budo­
w y kąpieliska, jak niemniej inż. Kara. - 
sTiski i P laskura i cały sztab inżynie­
rów  miejskich, k tórzy  kierow ali p ra ­
cam i przedsiębiorców  pp. inż. P o - 
sackiego j inż. M akowicza.

W reszcie z całego serca  dziękujemy 
szarem u żołnierzowi tego odcinka tj. 
w szystkim  pracow nikom  budow y, k tó­
rych  trudem  i znojem kąpielisko to po­
wstało, ku chw ale Rzeczypospolitej a 
pożytkow i naszego miasta.

Okrzykiem  na cześć Rzeczypospoli­
tej, Pana P rezyden ta  i M arszałka P ił­
sudskiego, mówca zakończył sw e prze 
mówienie, a orkiestra odegrała hymn 
państw ow y.

G enerał Popowicz przypiął odznaki 
honorowe P . W . prez. Drojanowskiemu. 
chowania fizycznego dla rozwoju P ań ­
stw a, w yraził podziw, co miasto do­
tychczas na tern polu uczyniło. Mówca 
zaznaczył, że p. M inister Spraw  W oj­
skow ych j dy rek to r Państw ow ego 
Urzędu W ychow ania Fizycznego pole­
cili mu w yrazić podziękowanie Zarzą­
dowi m iasta i m. Komitetowi w ycho­
wania fizycznego i w ręczyć odznacze­
nia zasłużonym  na tern polu osobom.

W tern miejscu gen. Popow icz przy­
piął państw ow e prez. Drojanowskiemu, 
wicepr. Kubali, dr. Nowak - P rzygodz- 
kiemu i inż. Tadeuszow i Kucharown, 
co obecni Przyjęli oklaskam i.

Następnie prof. Dręgiew icz imieniem 
zw iązków  sportow ych i pływackich 
podziękował miastu za jego wysiłki.

Po tych przem ówieniach p. prez. Dro 
janowska, której kluby sportow e w rę ­
czy ły  piękny bukiet, przecięła w stęgę 
w yrażając życzenie, by pływ acy  na ( 
tern kąpielisku osiągali jak najlepsze j 
wvniki»

Wielkie w łam anie kasowe 
we Lw o w ie .

Wczoraj rano, w  biuradi ZUPU przy  
ul. Piekarskiej 1 dokonano niemiłego 
odkrycia. Oto stwierdzono, że  dwie 
znajdujące sie tam  kasy  ogniotrwałe 
zostały  w  nocy rozpru te  przez włam y­
w aczy. Natychm iast o tern zaw iado­
miono policję śledcza, która pod sprę- 
żystern kierow nictw em  kom. Mik? 
w szczęła dochodzenia. Szkodę obłożo­
no na 3.500 zł. A resztow ano szereg  o-  
sobników z lw ow skiego świata prze­
stępczego.

Wybór zarządu powia­
towego Związku Kół 
TSL. w Kamionce Strum.

Tarnopol. 3 w rześnia. (PAT). Zarząd 
okręgu T. S. L'. w Tarnopolu, w  dal­
szym  ciągu sw ei p racy  organizacyjnej 
i rozbudow y T. S. L. zw ołał na dzień 
3 b. m. w  godz. 12, zebranie delega­
tów kół T . S. L„ pow iatu kamioneckie- 
go. Zebi „ ni u przew odniczył delegat 
zarządu okręgu p. Roman H oroszkie- 
wicz. W  prezydium  zebrania zasiedli: 
ks. p ra ła t Jan C zyrek, i s taro sta  R o­
bert Kulpiński. Na zebranie przybyli 
delegaci siedmiu kół T . S. L. z pow ia­
tu w  liczbie 13 osób, o raz  ilczni goście. 
P o ' w yczerpującej dyskusji uchwalono 
większością głosów utw orzenie zw iąz­
ku kół T . S. L. oraz w ybrano  zarząd  
pow iatow y, do którego w eszli prof. 
B araniak Jan, dyr. Chomin Jan, prof. 
Chym iakowski Roman, G odlewski Ka­
zimierz, Gotfried Michał, Kisieliwiczo- 
w a Marja, Szczepaniuk Andrzej. Po 
omówieniu program u pracy  i zapew ­
nieniu energicznej działalności w  po­
szczególnych kolach, zebranie zakoń­
czyło się.

Z  to ru  M . T .  Z .
Wyniki 4 dnia w yścigów  konnych wc 

Lwowie (3. września):
Gonitwa I- z płotami dla 3 1. i st. ko­

ni. D yst. 2800 m. 1600 zł. S tartow ało  3 
koni. 1) Fair-PIay st. W. Andersa, p. 
Bierzyóski w  3 m. 27 sek.. 2) Antena. 
Tot. zł. 11 zł.

Gonitwa II dla 4 ł koni arabskich. 
Dyst. 2400 m. Niagr. Gumnisk 4000 zł. 
S tartow ało 4 konie. I) Em ir-Handziar 
st. Zarczew skiego chł. T okarczyk w  3 
in. 7 sek.. 2) Bib - Doda. 3) Konfedera­
cja. Tot. 12, franc. 14 i 8.

Gonitwa III. — dla 2 !. og. i k!. 
D yst. 100 m. Nagr. 2.000 zł. S tartow ało  
6 koni. 1) Sfinks, J. Zaniewskiego, 
j. Janusik. 2) F izyka, 3) Mcdaille d‘o-. 
Tot. zw. 16, franc. 9 i 8 zł.

Gonitwa IV. dla 3 1. klaczy arab. 
Dyst. 1800 m. Nagr. Sahiby 4.000 zt.
S tartow ało  6 koni: 1) Libia- st. Dra-
biarz", i. Szyszko; 2) T agarm a; 3) Zo­
rza Petkińska. Tot. zw. 7  franc 6*50
i 12 zł.

G onitwa V, z przeszkodam i dla 4 t. 
i st. koni. D yst 4,2<X) m. Nagr. 2.000 zł. 
S tartow ało  5 koni. 1) Gri-Gri, grona 
ofic. 2 DAK., 2) Nawój, 3) F reja. Tot. 
zw. 16, franc. 8 i 11*50 zł.

Gonitwa VI. dla 2 i. og. i ki. Dyst. 
1.200 m. Nagr. 2.000 zł. S tartow ało  0 
koni. 1) Moi Toute, st. „Rupniewo". 
ż. Olejnik. 2) Pantarhei, 3) Noemi. Tot. 
zw. 25*50, franc. 11 i 11 zł.

Gonitw a VII. dla 3 1. i st. og. j k!. 
Dyst. 1.800 m. Nagr. 2.000 zł. S ta rto ­
w ało 5 koni. 1) Bantam , st. W ł. hr. P i- 
nińskiego. ż. Olejnik. 2) El-Greco, 3) 
Korsarz. Tot. zw. 11*50, franc. 6*50 i 
6*50 zł.

Gonitwa VIII. dla 3 1. i st. og. i W- 
D ystans 1200 m. Nagr. 700 zł. S tarto ­
w ało  7 koni. 1) Caroline, st. St. i K. 
Rozw adow skich. 2) Lapis, 3) T raw iata . 
T o t  zw. 63*50, franc. 18*50, 11*50
i 14 zi.

-— o-----
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Wia d o m o śc i sportow e.

Zawody pływackie na Żelaznej Wodzie
p o p o łu d n iu  odbyły Sie zaw ody p ły -  

z  udziałem  zawodników C ra- 
g S .  D ały one następujące w yniki: 

j  S z ta f e ta  5x50 styl dow. 1) Cracowia 
jj 2) Pogoń 2:43.2. 3) C racoyia

2:54-4
2,lOÓ m. na w znak: 1) Kot (P) 1:28.4, 
1 paw ełek (Cr) 1:36.2.

« J°0  m. klas. 1) Sulik (P) 1:31.1, 2) 
ler (H) 1.42. 3) KaszkŁn (Cr) 1.42. 

j j^ O  m. styl dow. I kl. 1) R uppert (Gr) 
•08^ 2) Bober (P ) 1;143 3) Kot (P ) 

4**o.
..^00 m. styl dow. kl. II.: 1) Stradom - 
pN (Cr) 121.4. 2) Klimko (P) 1.3*8. 3) 

(Cr) 123.4.

50 m. styl dow. juniorzy: 1) K u ś n ie rz  
(P) 39.1 , 2) S e m e r  (L ) 42.6, 3 )  S ło ń s k i  
(P).

100 m. klas. pań: 1) H ryneków na
1.532. 2) W aszka (Cr) 2 05, 3) H erbur- 
tów na (Lech.) 2.11.6.

200 m. klas. pań: 1) Mi san (P) 4.10.3,
2) W aszka (Cr) 4.18.2.

:W piłce w odnej pokonała Cracovia 
Pogoń 4:0 (2:0). Bramki dla Cracovii 
dobyli Szelest 2 i Rupper i Me.il cz po 1.

Patiu Tadeuszow i Kucharowi kierów  
mikowi sekcji pływ ackiej Pogoni w rę­
czono z okazji 25-lecia pracy w dziedzi 

. nie p ływ ania kw iaty  i album zaw iera- 
'  jący iotografje sekcji.

^olska —  Czechosłowacja 79*5:785.
stadionie Legii dokończono dzi - 

.1  zaw ody m iędzypaństw ow e Pol- 
— Czechosłow acja. W  ostatecznej 

p^ktacji p rzyniosły  one zw ycięstw o 
w  nieznacznym  stosunku 79.5:

5- W yniki by ły  następujące:
i ,  l0 Przez płotki: 1) Komanek (Cz)
, ;L 2) Nowosielski (P) 16-3, 3) Nie­
b u ^  (p).

( c i cz!ca: trze -’ xawodn c y a to Markl 
37i?L Schneider i Kluk (P) os ągnęli po

j j )  Svoboda (Cz) 368.
t “00 m. Hayduk (Cz) 23 sek.. 2) Binia

(P) 23.1. 3) Łopacki (P). Engel

zdyskw alifikow any za zabiegnięcie to­
ru.

D ysk: 1) Heljasz (P) 43.85. 2) Douda 
(Cz) 43.46. 3) W itek (Cz.) 42.78.

800 m.: 1) D rozicky 2 min-. 2) Kuź­
micki (P) 2.00.6. 3) Kucharski (P).

Skok w dal; l)  Sikorski (P) 6.88. 2) 
Luckhaus 6.84. 3) Hoffmann (Cz) 6.83.

5000 m.: l) F iałka (P) 15.20.4. 2) Sle- 
zacek (Cz) 15:212. 3) Kostyak (Cz).

4x400 m.: 1) Czechosłowacja 3.22.6 
now y rekord czechosłow., 2) Polska 
kilkadziesiąt m etrów  w tyle, (Oj te Pol 
skie zmiany!).

Mistrzostwa Ligi.
L STRZELEC — CZARNI 4:3 (3:1)

ozegrane w dniu w czorajszym  
ikanie między Czarnym i a S trzel- 
1 z Siedlec zakończyło się zaslużo- 
'*'ygianą gości. D rużyna Strzelca 
t^ a ła  szybkością i zgraniem. W  
^ sze j polow.e goście prow adza już 
c;lka minut przed przerw a biie Żur- 
' ski rzut wolny za faul na M aka- 
: i Piłk^ pięknie strzelona grzęźme 
°Su kraniki.
5° zm.ar.ie ipól przeprow adzają 
!rnl generalny atak. Po dłuższem 
*j<n:u bramki STze.lca strzela Żur- 
''sk: skośnym  strzałem  drugą bratn- 
Gosporiarze pra do w yrów nan a, u- 
Tą jednak tylko szereg niew yzy- 

!|vch rogów. Tym czasem  jeden z 
Siedlczan przynosi im czw artą  

1!'K .  C z a rn i  s t r z e l a j ą  jeszcze trze- 
kfam kę również przez Żurków* 

ale w yrów nać już z powodu 
K|' czasu nie moga- Bramki dla 
Ztlca strzelił Biegański 2. Św ięto- 
,Vr-ki i Gwidon po 1. Sędziow ał p. 
ńpler. W  dzów z powodu deszczu

ŁKS- — POGOŃ 3:1.
Zawr.dv oćbvlv sic w an o rn a l 

c}i w arunkach przy silnym deszczu. 
ainki dla Łodzian zdobyli Król. Dur- 
' 1 trzecia samobójcza, punkt honoro- 
I d!a Pogoni zdobył Nicchcioł. Se-

Zl° Vi'ał p. Rutkow ski z Krakowa.

XVISŁa  — CRACOY1A 3:1 ( l : I )

^ rakó\V. W isła  — Cracovia 3:1 (1:1) 
nk ę  zdobył dla W isły w 23 Sołty-
uV v ró wuLLł w  43  M a lc z y k , w p y c h a ­

j ą  b r a m k a r z a  z p i łk a  do siatki. P« 
sj rWie dwie. dalsze b ra m k i  dla W i- 
Po d o b y w a  Artur. W  W iśle najlepsza 

°c i Artur, w C r a c o v i i  M a lc z y k .

RUCH -  LEGJA 4:1. 
betgtc '' *-e. Bram ki dla Ruchu zdobył 
!hobIek’ dw ie dalsze bramki padły  sa'  
^a«, °- Bramkę dla Legii zdobył

wrot.

O MISTRZOSTWO LIGI.

gier 4, pkt. 7. st. br. 8:4
gier 5. pkt. 6. st. br. 14:11
gier 5, p k t 6. st. br. 15:12

4) ŁKS. gier 3. pkt. 3. st. br. 6:7
5) Cracovia gier 3. pkt. 2. st. br. 8:8
6) Legja gier 4. pkt. 0, st. br, 6:15

O POZOSTANIE w  l id z e

1) KS. Strzelec gier 3. pkt, 6. st. br 8:5
2) W arta  gier 4. pkt. 5, st. b r. 8:5
3) G arbarnia gier 3. pkt. 3. st. br. 6:5
4) W arszaw ianka g. 3. pkt. 3, st. br. 6:5
5) Podgórze gier 4. pkt. 3. st. br. 4:9
6) Czarni gier 4. Pkt. 2. st. br. 8:10

O W EJŚCIE DO LIGI.

Katowice. W  zawodach o wejście do 
Ligi pokonał Naprzód Olszę 3:1 (2:1).

MISTRZOSTWA KL. A.

Lwów. W  zawodach o wejście do Li­
gi okręgow ej Św iteź — Resovla 3:1 
(2:0) bram ki dla Switezi Migas T e l-  
czek i Borkowski, dla Resoyii Knutcl 
Sędziow ał p. Menkes.

B iały  0 r2 e ł — Ognisko 6:2 (2:1). 
Bram ki dla Białego Orła Fedorow icz * 
Schlarb po dwie. Biliński jedną i samo­
bójcza. Sędziow ał P. Byk.

Hasm onea —  Ukraina 3 :2 , Obie bram 
k i dla U krainy Łopatniuk. dla Hasmo- 
n e j  H o r o w i t z  2  i R ip p e r .  Sędziow ał P. 
Seemem.

W  Stryju Pogoń pokonała Drugi So­
kół 2:1 (1:1). j

Stanisławów. W  zawodach tow arzy­
skich  przem yska Polonia uzyskała z 
Rew era wynik rem isow y 2:2.

Kronika sportowa.
N A G Ł Y  Z G O N  D R  C E T N A R O W - 

SK IEG O .'
Kraków. W niedzielę zm arł tutai zna 

ny  d z i a ł a c z  sportow y dr. Cetnarowski. 
Śm ierć nastąpiła nagle i w yw arta  
w s t r z ą s a j ą c e  w rażeń e  we wszystkich 
s f e ra c h  K r a k o w a ,  gdzie d r . C e tn a r o w -  

sk ! b y ł  p o s t a d a  b a r d z o  p o p u la r n ą .

CRACOVIA MISTRZEM POLSKI 
W HAZENIE.

Kraków. W czoraj zakończone po­
stały m is trz o s tw a  Polski w  ha zen ie .

Loty w poofiżu granicy i poza
granice Państwa.

D epartam ent lotnictwa cywilnego w 
M inisterstw ie Komunikacji w ydał okól 
nik w  spraw ie lotów poza granicą Pali 
stw a i w  pobliżu granicy.

Loty zagranice mogą pyć dokony­
w ane jedynie na podstawie m iędzyna­
rodow ych umów lotnczych, zaw ar­
tych pomiędzy Polska a państw am i ob 
cemi, w w ypadkach zaś nieistnienia: 
takich umów jedynie na zasadzie spe­
cjalnego pozwolenia Państw a, do któ­
rego odbyć się ma lot. Ponadto zaró­
wno statek powietrzny, jak i jego za­
łoga winny być zaopatrzone w  odpo­
wiednie dokum enty lotnicze, w reszcie 
załoga i pasażerow ie posiadać muszą 
paszporty zagraniczne i odpowiedni© 
wizy P rzy  odlocie za granicę oraz 
powrocie, granice państw a mogą być i 
■Przelatywane tylko w  miejscach spe- I 
cjalni© do tego celu w yznaczonych. *

Loty w ew nętrzne w  pobliżu granic 
Państw a powinny być dokonywane z 
zachowaniem wszelkich środków  ostro 
żności i w odległości conajmniej od 2 
do 5 kim. od linji granicznej, celem uni­
knięcia nieostrożnego, a nielegalnego 
wkroczenia do obszaru państw a ob­
cego. następnie zaś na lądowania I 
w szelkich w ypływ ających z tego kon- 
sekw encyj.

Osoby winne nielegalnego' przekro­
czenia granicy drogą pow ietrzną, nieza 
leżnie od konsekwencji, jakie poniosą 
na obszarze państw a obcego, pociąga­
ne będa do odpowiedzialności karnej 
zgodnie z rozporządzeniem  P rezyden­
ta Rzeczypospolitej o grantoach pań­
stw a. które przewiduje dla tych w y ­
kroczeń kary  aresztu lub więzienia do 
1 roku i g rzyw nę do 10.000 zł.

Zjazdy lekarzy polskich i słowiańskich.
Pod protektoratem  p. P rezydenta 

Rzeczypospoli te i odbędz;e się w Pozna 
inki w  dniach od 11 do 15 w rześnia r 
b:eż. XIV zjazd lekarzy i przyrodni­
ków polskich oraz IV zjazd lekarzy sto 
wiańskicli.

Zjazd lekarzy słowiańskich, w któ­
rym weiz.mą udział przedstaw iciele Buł 
garji, Czechosłowacji, Jugosławii i Pol 
ski. odbędzie sdę w dniu 11 w rześnia, 
poczem dnia następnego złączy się ze 
zjazdem lekarzy j przyrodników pol­
skich.

W  dniu 12 w rześnia r. b. odbędzie 
się u roczyste  nabożeństw o w kościele 
Fam ym , odprawione przez J. E. ks. 
kardynała Hlonda, prym asa Potski.

Na kongresie lekarzy i przyrodników

polskich zgłoszono ponad 1800 w ykła­
dów, odczytów i referatów . Na posie­
dzeniach planarnych na które będzie 
miała w stęp rów nież szersza publicz­
ność wygłoszone będą m. i. następują­
ce w ykłady: dr. BiałoLrzeskiego p. t .: 
,.Idee podstaw ow e nowej fizyki", dr. 
G roera „Psychologia w ychow ana", dr. 
Hirszfelda „Zagadnieme współżycia 
drobnoustrojów  i człow ieka", dr. Raup 
iponia „O obrońcę przeciw gazow ej", dr. 
Szafera „Ochrona przyrody  a higiena 
sitołcczjia11, dr, Neiglą , O durzę plami 
siym ‘‘ i t. d.

Z okazji zjazdów o d b ę d z ie  się na z a m  
lu t poznańskim r a u t  w y d a n y  p r z e z  P- 
1 'rezydenta  Rzeczypospolitej.

Wiadomości z kraju.
H O ŁO SK O W . N ow a p lacó w k a . W  H oło- 

skow ie , w  po w iecie  tlum ack im  obok  O tynli 
dokonano dnia 20 sie rp n ia  b. r . p o św ięce­
n ia  Dom u L udow ego  im. F r. K arp ińsk iego  
Dom ten  z ac zę ty  jeszcze  p rzed  w o jn a  jako 
Sokół, p rzez  w ojnę zn iszczo n y , oddano 
w  ro k u  1625 T o w a rz y s tw u  S z k o ły  L udo­
w ej, k tó re  jednak  z b rak u  funduszów  nie 
m ogło go  w y k o ń c zy ć  D opiero  w  roku  1932 
6 taran iem  k ler. szk o ły  S tefanji W ay s , po ­
w s ta ł m ie jsco w y  K om ite t B udow y Domu. 
k tó ry  d o ło ży ł w sze lk ich  s ta ra ń , ażeb y  Dom 
te n  choć w  częśc i u k o ń czy ć  —  P o św ię c e ­
nie w y p ad ło  w spaniale , p rzy  w spó łudziale  
d e leg a tó w  w ła d z  z P. s ta ro s tą  Ś w ią tk o w ­
skim  n a  c ze le  i* s to w a rz y sz e ń  z Otyii.li, 
Tłmnacza 1 S ta n is ła w o w a , dużego oddzia łu  
w ojskow ego . P rz y sp o so b ie n ia  ko lejow ego  
i wielu o d d z ia łó w  Z w iązku  S trze leck ieg o  
7. H o io sk o w a  l z w iosek  sąsiedn ich  P o  po­
św ięcen iu  o d b y ła  s ię  w  Dom u L udow ym  
pod k ieru n k iem  p. S tefan ii W ay s p rz ep ię ­
k n a  A kadem ia, n astęp n ie  w sp ó ln y  posiłek , 
a  w ie cz o rem  z a b a w a  ludow a. — U ro czy ­
sto ść  ca ła  o d b y ła  się  w n a stro ju  podnio­
słym . a P rzy tem  m iłym . U czestn icy  ro z e ­
szli sie pod w rażen iem  sy m p a ty czn e j zgo­
d y  i w spó lne j p ra cy  w szy s tk ich  w a rs tw  
spo łecznych  i naro d o w o śc i, ży jący ch  w je- 
dnern P a ń s tw ie  polskiem

ROHATYN. Z Koja B. B W. R. Dnia 20. 
sie rpn ia  1933, o godz. 15. o d b y ło  się  p o sie ­
dzenie Z arzad u  Koła B ,B. W  R w  Ł o ­
puszn ie. p. R o h a ty n .

W  posiedzen iu  tern w z ięło  udział P r e ­

zydium  R ad y  P o w ia to w e j B. B. W  R. 
z R o h a ty n a : p re z e s  p. K, D zied u szk o  se­
k re ta rz  p. A. G rochal, jako  g o śc i: zas tęp ca  
s ta ro s ty  p. O rło w icz, poseł p. L im b erg er 
i u. So jka, jnko też  Zarz.3dy  Kói B. B. W  R 
z L ipidy górnei i H oro d y sk  

P osied zen ie  zaga ił p rezes K ota m iejsco­
w eg o  p, S ta n is ła w  Nilcoliczyn, w ita ją c  g o ­
ści i oddat p rzew o d n ic tw o  posiedzen ia  
p rezeso w i p o w ia tow em u p. D zieduszce.

W ym ienione Kola zd a ły  re lacje  z p ra c  
na sw oich  te ren ach , zaś se k re ta rz  p. G ro­
chal p rzep ro w a d z ił lu s tn c ie  k siąg  

P rz e m a w ia li: p O rłow icz, p. Limberger, 
p. So jka  i członkow ie  za rząd ó w , o sy tuacji 
gospodarcze j.

U chw alono, ażeby  z a rz ąd y  na sw oich  
p laców kach , w  czasie  poisiedzeń. z ach ęca ły  
ludność ro ln icza  do w yda jn ie jsze j p ra cy , 
gd y ż  ro-Inictwo jest p o d staw a  b y tu  gospo­
darczeg o  P a ń s tw a

myjcie owoce 
i jarzyny* 

s p o ż y w a n e  

n a  s u r o w o !

W yniki ostatnich meczów były nastę­
pujące: Cracoyia — Polonia 6:4 (1:3), 
ŁKS— C racoyia 11:6- M istrzem Polski 
został zatem ŁKS. przed Cracovią i 
Polonią.

DOOKOŁA POLSKI.
Grodno. W  trzecim etapie wyścigu 

kolarskiego dookoła Polski na trasie 
O strołęka —- Grodno 179 km. zw ycię­
żył W asilew ski (RKS. W w a) 7:“9, 2) 
Lipiński 7:29.59. 3) Olecki 7:31.28. 4) 
Konopczyński. 5) Kołodziejczyk. W  o- 
j;ólnej punktacji prow adzi dotychczas 
Lipiński.

JEŹDŹCY POLSCY W TALLINIE.
Tallin, w  zawodach konnych z u-

działem Polski, Estonii i Łotw y, starto­
wało w  konkursie otw arcia 13 koni w

tem 5 polskich. P ierw sze miejsce zajęli
Łotysze. '

W  konkursie potęgi skoku U Por. Po 
lioiecki (P) na Farsie.

W  konkursie w ytrzym ałości 1) por. 
Pohorecki na Farsie, 2) por. Biliński 
na Niespodziance, 3) por. Pohorecki nu 
Danseuce (drużynowo w ygryw a Pol­
ska).

W konkursie o puhar Fstonji pierw ­
sze miejsce zajmuje kpt. Czerniąwsk 
na Dyonie, 2) por. Pohorecki na Olasie.
3) por. Biliński. 4) kpt. Ruciński na Ro- 
sanie. Polska zajęła pierwsze miejsce 
mając zaledwie 1654 okt. karnych. 2) 
Ł otysze 58(4 pkt., 3) Estonia 72(4 pkt.

BOKS.
Kat°w ice. W  zawodach międzyokrę- 

gow ych w boksie Śląsk zrem isow ał * 
Poznaniem  8:8,



6 Nr. z dnia 5 w rześnia 1933.

Program radiowy.
IJ °itied 'zialck, 4 w rześn ia

L .vó\v. (3S1). G odz 7— 7‘5 5 : T ran s ,
z W arsz a w y . A udycja p o r a iw .  7‘55— U ‘57: 
P rz e rw a  11‘57: S y g n a ł czasu  O bserw aŁo- 
rjum  A sfro n o n rez . w  W arszaw ie , hejnał 
z W ieży  M ariack ie j Vv K rakow ie  12‘05: 
Tiams z W arsz a w y . K oncert pop u larn y  
z og rodu  „ B ag a te la" , W . D ak o w sk iego  w  
w y k . o rk ie s try  pod dyr. B ro n is ław a  Szulca 
12‘2 5 : C odzienny  p rzeg ląd  p ra sy  polskiej. 
12*33: K om unikat m eteo r z W a rsz a w y . 
12'35: T ran s , z W arsz a w y . D alszy  c iąg  
m uzyk i z ogrodu  „ B ag a te la"  12‘55: Dzien­
nik po łudniow y. 13— 14‘55: P rz e rw a  14‘55: 
M u zy k a  z p ły t. 15 05: O d czy tan ie  p ro g ra ­
mu na dzień b ieżący . i5 ‘I0 : „S ilva  R erum " 
i re p e r tu a r  te a tró w  m iejskich. 15‘15: M u­
z y k a  z_ p ły t 15‘25: K om unikat g o sp o d a r­
czy". 15 35: L w o w sk a  G iełda Z bożow a
i p ły ty . 15‘45: P rz e g lą d  kom unikacy jny .
15‘50: S k rz y n k a  po czto w a  dla dzieci w o- 
p raco w an iu  cioci Ady 16: T ran s , z C iech o ­
c in k a  k o n c ertu  p opu larnego  w w yk . o rk ie ­
s t r y  Sym f. O p e ry  P o zn ań sk ie j pod dyr. 
B o les ław a  Tyllji 17: T ran s , z W a rsz a w y  
P o g a d a n k a  w  jeżyku  francusk im . 1 tektor 
L ucien  R o ąu igny . 17T5: T ran s  z W a rsz a ­
w y . K o n re rt so listów . W; k o n aw cy . Mairja 
P o m o rsk a  (sop r.). M ar ja Ś w ięc icka  (fort.) 
i L u dw ik  U rs te in  (akom p. . 18‘15: T ran s , 
z W arsz a w y . O dczy t p. t . : „D rogi d a lsze ­
go ro zw o ju  gosp o d ark i kom unalne j" — 
w ygł. m in ister M a u ry cy  Ja ro sz y ń sk i 18‘35: 
P ieśn i polskie, w ło sk ie  i uk ra iń sk ie  w w y­
k onaniu  a r ty s ty  o p e ry  M ichała  M artin iego  
(bas), akom o. p T  S e red y ń sk i. 18‘55: T r. 
z  W arsz a w y . \u d y c ia  żo łn ie rsk o  -  s t r z e ­
lecka. 19‘20 : R ozm aitości 19 35: O d c zy ta ­
n ie  p ro g ram u  na dzień n as tęp n y . 19*40: T r. 
z  W a rsz a w y . Felie ton  lite rack i p t . : „ P o ­
k łosie  k ry ty c z n e "  — w ygł. p. S ta n is ła w  
A dam czew ski 19*55— 20: P rz e rw a . 20 ' T r. 
z  W arsz a w y . O p e re tk a  „B ajadera". E Kal­
m a ra , w  rad.iofonizacji i re ży se rii M ichali­
n y  M akow ieck iej W  p rz e rw ie  I-sze j: 
L w o w sk a  sk rzy n k a  techn iczna  w o p raco ­
w an iu  p. inż. Józefa  M ińskiego. W  p rz e r­
w ie  Ii-e j: D ziennik w ieczo rn y . 22: T ia n s . 
z  C iechocinka M uzyka  tan eczna . * z2‘25: 
W iadom ości sp o rto w e . 22‘35: K om unikaty . 
22‘40—23: M uzyka  lekka  z p ły t.

Wtorek. 5 w rześn ia .

L w ów . (381). Godz. 7— 7‘55: T ran s , z 
W a rsz a w y . A u d y d a  po ran n a . 7‘55— 9: 
P rz c r  /a . 9— 11 ‘57: T rans z O s tre j B ram y 
vv W ilnie dla ch o ry ch  11 57: S y g n a t czasu 
z O b se rw a t A stronom , w W arsz a w ie , h e j­
nał m. T o ru n ia  z okazji jego  700-lecia. 
12:0 5 : M uzyka lekka z p ły t. 12*25 C odzien .

Szlakiem Sobieskiego.
Tar,i&p°i, we wrześniu-

Już kilkanaście dni dzieli nas od uro 
czystości ku czci Króla Jana III. w  Ole 
sku.

Niezależnie od in n y c h  ■obchodów, bę­
dzie nil aj >bcnód oleski szczególnie 
uroczysty cnaraKter, a n a  dzień 16 
września b. r. zajada dc Oleska dostoj 
uicy laustw ow i, stow arzyszenia, de­
legacje. obyw atele miast i wsi z  r tó -  
mjajiIi W ojew ództw , by  oddać hołd bo 
batorskiem u Królowi w miejscu Jego 
Urodzin

W  ram ach tych uroczystości — o i-

n j p rz eg ląd  p ra sy  polskiej. 12‘33: Konfu.1l- , 
k a t  m e teo ro lo g iczn y  12*35- D a lszy  ciąg  i 
m uzyuu z p ły t. 12*55: D ziennik p o łudn iow y  , 
i3 — 14*55: P rz e rw a . 14*55• M uzyka  z p ły t. ! 
x5|05: O d czy tan ie  p ro g ram u  na dzień  bież. 
i 5 ‘i0 :  „S ilv a  R e ru m ' i re p e r tu a r  te a tró w  
m iejskich. 15 i5 :  M uzy k a  z płyf g ram of 
15*25: K om unikat g o sp o d a rczy . 15*35: L v  
O le łaa  Z bożow a i p ły ty  15*45: L w o w sk a  
C h w lk a  L. O. P . P . 15 5 0 : P ły ta  gram of. 
i5 'p a : T rans, z W a rsz a w y  K om unikat
P a ń s tw  U r7eau  W y ch o w an ia  F izycznego
i P a ń s tw  Z w iązku  S p o rto w eg o  16: T ran s , 
z W arsz a w '" . K oncert so lis tó w  W y k o n aw ­
c y :  Ja n in a  K elles - K rause ( s o p r ) .  W an d a  
Za aco w n a  (fo rtep .) i L udw ik  U rste in  
(akom p.). 17: „L isty  i p ro g ra m y "  om ów i J. 
S . P c try  17*15: T ra n s  z W a rsz a w y . P ie ­
śni k o m p o zy to ró w  jugosłow iańsk ich  od­
śp iew a  p. M a u ry cy  Ja n o w sk i (ten o r) P rz v  
fo rtep ian ie  prof. L udw ik  U rstem  18*15: T r.

■ z W a rsz a w y . O d czy t p t . : „N ow y ustró j 
sam o rząd u  w P o lsc e "  —  w y g ł p S ta n i­
s ław  Podw ińsk i 18*35: R ec ita l śp iew aczy  
a r t  o p e ry  F ranciszk i P la tó w .iy  (sop ran ). 
Akom p. T ad eu sz  S e red y ń sk i 19*05: M uzy­
ka lekka  2 p ły t g ram of J9*20: R ozm aitości. 
i9 ‘35: O d c zy tan ie  p ro g ram u  na dzień na ­
stęp n y . 19‘4U: T ran s , z W a rsz a w y . „Na w i­
d n o k ręg u " . ly ‘pó— 20: P rz e rw a . 20: T ran s  
z W arsz a w y . K onoert w ieczo rn y . W y k o ­
n a w c y : o rk ie s tra  sym f p  R. pod d y r Jó­
zefa OzLmińSKiegJ, Ig n acy  D y g as ( te ro r )  
i L udw ik Urstei.n (a k o m p ) . W  p rz e rw ie : 
20*50— 21: T ran s , z  W a r s z a w y  D ziennik 
w ieczo rn y . 21— 21*10: C hw ilka L w o w sk ie j 
D yrekcji K olejow ej 22: M uzyka  taneczna . 
22*25: W iadom ości sp o rto w e . 22*35: K om u­
n ikaty . 22*40- -2 3 : M uzy k a  tan eczn a  z pfy: 
g ram ofonow y ch

gaiilzuje również W o je w ó d z k i  Komitet 
Obohoau Roku Sab i es kiego w  Tarnopo 
lu „Zjazd G w iaździsty1* automobilowo 
m otocyklowy w dn. Id w rześnia b. r„ 
zaś w dnie 14 i 15 w rześn ia  b. r. rajd  
turystyczno - k rajoznaw czy po "Po­

dolu. pod uuzwą „Szlakiem Sobieskie­
go".

Uczestnicy rajdu otrzym ają oryginał 
ne plakiety pam iątkowe w  formie 
hełmu z epoki króla Jana lii.

Term in zgłoszeń upływ a z dniem 5 
września b. fi* — Informacji udziela 
odwrotnie Kom itet Obchodu R eku So 
bieskiego, Tarnopol, gmach Urzędu 
W ojewódzkiego.

GROBOW CE -  POMNIKI
PO TANICH CENACH u

unuft i i
naprzeciw cmentarza Łyczaków* 

we Lwowie

Pisarze polscy a Rosja sowiecka.
„W iadomości literackie" rozpoczęły 

w ostatnim  num erze druk odpowiedzi 
na ankietę p t . : „Plisarze polscy a Rc- 
sja sow iecka". •

W num erze tym zamieszczone zosta 
ły odpowiedzi Kaaoła Irzyikowsk ego, 
prof Tadeusza Grabow skiego, Staiui- 
s łiw a  Baczyńskiego, F. A. Osisenbow- 
sltilego, J, E. Skiwiskóego ,Józiefa Wiit- 
tilina, prof, J. K. Kochanowskiego prof. 
Wł. K ozicificątffJ

KUPON!
Za zwrotem niniejszego kuponu 
udzielam 10% upustu im tauze 

i czapki szkół Średnich

„ O D Z N A K A * *
U l w ,  Plac Bernardyński 2 a.

OOKOSZEHIA

FUTRZAIE
pelerynk i, k raw atk i, lisy, k u rtk i, z a rę k aw k i, 
wykonuie gustownie według najnowszych 
wskazań mody. Magazyn i pracownia F u te r 
K aro la  Schflrer* , Lwów, S e n n m rs  <a Ha. 
boczn i  k i  u anowicza. 1491

h 1 zł. 100
g ram ów  z n ak o m ite j w ody  k o lo ń sk ie j kw is 
to w e j o trw ałym  i przy jem nym  zapacflu

Perłumerja 5. FEDERA
L atów, Sykstuska 7.

UW A G A : Przy k u p m e za ten  w ycinek 
1576 p iękny  up o m in ek . — ^

ogłoszenie.
Urzgd W ojew ódzki w e L w o w ie  ogłasz*1 

PR Z E TA R G  PU BLICZNY
na ro b o ty  b u d o w lano-rzem ieśln icze  potrZc 
bue do ukończen ia  b u d o w y  sali w y k ła d a • 
w ej „CollegTim  M a x im iim ‘ U ii iw e r fy tc j  
Ja n a  K azim ierza  w e Lw ow ie.

P rz e ta rg  odbędzie się dnia 12 w rzfcśą,l 
1933 r. o godz. i0 -te j w U rzęaz ie  W oic 
w odzkim  L w o w sk im  O d azia t B udow lany 

W arunk i p rze ta rg u  są  podane  w Monh" 
rze  Po lsk im , o raz  og łoszone na tab licy  11 
rzęd o w ej U rzędu  W ojew ódzkiego  i M a*1' 
s tra tu  m. L w ow a 

L w ów . dnia 31 sie rpn ia  1933 r. 17^ 
Inż. B. Welczer. m. p. 

k iero w n ik  O ddziału  budow iancS0,

Kobieta w  Rosji sowieckiej.
Jedno z pism stołecznych, zam iesz­

cza ciekaw y artykuł, traktujący o s ta ­
nowisku kobiety w  Sowietach, oraz 
o stosunku kierujących życiem  bolsze- 
wiokiem, czynników  do problemu udzia 
łu kobiety w  życiu zbiorow em . Jak 
wiaaom o, p rzew ró t w  dziedzinie poli­
tyczne!] i społecznej nie ominął rów nież 
dziedziny obyczajów  . i ustroju — sit 
,venia verbo — pryw atnego  obyw ateli 
rosyjskich. W zw iązku z tą w łaśnie 
obyczajow ą reform ą, kw estia kobieca 
w  ustroju jakoby kom unistycznym  
przechodzi specjalne przeobrażenia 
ideologiczne i faktyczne. C zytam y bo­
wiem :

„Dla milionów kobiet, dla olbrzymiej 
w iększości, dopiero okres pow ojenny 
przynosi zmianę, radykalno załam anie 
się dotychczasow ych tradycyjnych  pod 
staw  życiow ych. Kobieta w kracza do 
■wszystkich 'dziedzin życia gospodar­
czego, próbuje sw ych  sił i przew ażnie 
z pow odzeniem na w szystkich niemal 
placów kach gospodarczych. Miljony 
kobiet w kraczają do fabryk, biur i 
wolnych zaw odów .

Kobiety korzystają w  równej mierze 
z wyszkolenia i przygotow ania zaw o­
dowego, co m ężczyźni. Za rów ną p ra ­
cę otrzym ują rów ną płacę. P raw o d aw ­
stwo społeczne i zm iany w stosunkach 
rodzinnych ułatw iają kopiecie przejście 
do produkcji. P aństw o  i szkoła p rzej­
muje stopniowo opieke nad dziećmi, ra ­
cjonalizacją i kom unalizacją kuchni, 
zwalnia kobietę od obow iązków  dom o­
w ych. P roces ten znajduje się natural­
nie jeszcze w  początkach. Posiada 
rów nież sw e cienie i bo'ączki, a przede 
w sz j słkiem  w iele nierozw iązanych 
problem ów, nad którym i nic można 
przejść do porządku dziennego. Nie­
uregulow any jest stosunek m atki i 
'dziecka, trawionego tęsknota za ro­
dzinnym ciepłem, za m acierzyńską

opieką. W iele też mają do powiedzenia 
ciężkie w Sowietach w arunki m ieszka­
niow e".

Ale to w szystko  jest konsekw encją 
walki, jaką w ypow iedział komunizm 
instytucji rodziny, jako najniższej k o ­
mórki życ:a zbiorowego. Niiedarmo 
ideologowi® bolszewizmu głoszą, że 
nadszedł czas, kiedy obyczaj życiowy, 
w ygląd życia, kształtu ją nie poszcze­
gólne jednostki, ozy drobnoustroje o r­
ganizacyjne, ale m asy i w ogóle życie 
zbiorowe. A to w ym aga w yem ancypo­
wania się kobiety z dziedziny życia 
domowego i udz.ału jej w tej w łaśnie 
pełni życia mas, życia publicznego i 
gospodarczego. D ziałają tu też i inne 
czynniki, natu ry  mniej ideowej.

„W  olbrzym iej skali odbyw a się pro­
ces rozpadania się tradycyjnej rodziny 
jako komórki gospodarczej. Kobieta 
w kracza  z zamknięcia domowego w 
gąszcz życia gospodarczego. W ciąga­
nie kobiety do produkcji p rzypisać na­
leży nie tylko propagandzie i czynni­
kom ideowym . Działają tu i czynniki 
gospodarcze: niski z początku poziom 
płac, uniemożliwiający m ężczyźnie sa ­
modzielnie w yżyw ienie rodziny; osta­
tnio potrzeby produkcji, odczuwające* 
brak  sił roboczych.

Jednocześnie kobieta uzyskała całko­
wite równoupraw nienie polityczne i 
praw ne. Zmieniony został kodeks m ał­
żeński. Zw ykła rejestracja w ystarcza 
dla praw nego uznania aktu małżeńskie­
go. P a ry  niezarejestrow ane, żyjące 
„na w iarę" korzystają z tych samych 
praw  roi m ałżeństw a legalne. Rozwód 
może nastąpić w każdej chwili za zgo­
dą obydw u, ą  naw et i jednego z m ał­
żonków".

Odmienne od dawniejszego stanow i­
sko kobiety w życiu zbiorowem  m u­
siało w yw rzeć  swój w pływ  także na 
ukształtow aniu się moralności ero tycz­

nej, oraz na pojęciach obyczajowo - 
seksualnych. To w szystko należało 
bowiem do program u rewolucji „m oral­
nej" niemniej w ażnej dla ideologów 
komunizmu, od rewolucji socjalnej, czy 
politycznej. O kazuje się z sam ego po­
czątku wzięto w  Rosji zbyt ostry  • 
„kurs" w tym  kierunku i ż& trzeba b y ­
ło niedługo bądź zaw racać. badź też 
łagodzić.

„Zerwanie z dugm atam  tradycyjnej 
moralności pociągało za sobą nieraz 
rozluźnienie w szelkich w ęzłów  m oral­
nych, spowodowało anarchię moralną. 
M łodzież hołdować zaczęła zasadom 
zupełnej wolności — co w praktyce 
rów nało się rozpuście. Żyło się kiedy 
i z kim się ty lko chciało. M łość  „ro ­
m antyczną", głębszą, a raczej praw dzi­
w ą erotykę uznano za przeżytek, za 
przesąd, „drobnom ieszczański". E ro ty­
kę zdegradow ano 'do stosunków  sek ­
sualnych, do aktu płciow ego tou t court. 
(Te stosunki znalazły ciekaw y od­
dźwięk w  literaturze sowieckiej n. p. 
Bogdanów — „P ierw sza dziew czyna" 
i inne.

To nastaw ienie młodzieży, grożące 
zw yrodnieniem  moralnem. zaniepokoiło 
sfery rządzące i w yw ołało energiczną 
kontrakcję. Z czasem  nastąpił przełom . 
Ideały monogamjii j głębszej erotyk: 
znów  zaczęły przyśw iecać młodemu 
pokoleniu tylko oczyszczone z obłudy 

! i przesądów  tradycyjnej moralności.
Z gąszczów  życia w yłaniają się kon ­
tu ry  nowej etyki seksualne}, bardziej 
racjonalnej i bardziej dostosow anej do 
warunków  w spółczesnego życia. N 'e- 
równość seksualna płci, podwójna mo­
ralność powoli przechodzi do prze- 
szlości**.

Natomiast na podkreślenie i uznanie 
i zasługują reform y podjęte przez holsze 

wików celem podniesienia na należny 
jejlpozTom godn/ośc1 kobiety, zw łaszcza 

jeśli chodlzi o  uznany przez system  
burżuazyjny proceder „handlu miło­
ścią". Tę instytucję, napraw dę hańbę

w spółczesności i najprawdziwszy 
sym ptom  rozkładu starego u s tró j 
etycznego i moralnego stara się RcsJ;l 
u siebie usunąć i to środkami nad®r 
rozsądnemi.

..Na Podkreślenie zasługuje postępu 
jacy spadek prostytucji. Zjawisko 
przyznać należy z jednej strony przl" 
czynom  n a tu r y  ekonomicznej, z drugieJ 
czynnikom  m oralnym  .Czynnik ekou0' 
rniczny w yraża się w likwidacji bezr° ' 
boc;a podstaw ow ego źródła doply*v1' 
prostytucji i w zan ku w arstw  bogaty 
„konsum entów ". Nie w mniejszy11' 
stopniu w płyną! czynnik drugi: „rew '-' 
lucja m oralna", zerw anie z uświęcony* 
m; przesądam i m oralnym i; oparcie ŻY* 
cia seksualnego na zdrow szych  i rac;0' 
nalm ejszych podstaw ach, poprostu u' 
suw a potrzebę korzystania z prosty^1'  
cji. Na gruncie rosyjskim  (zresztą >liC 
tylko tam) naocznie się sprawdlza tw'i°l 
dzenie Russela, że gdziekolwiek a#•**' 
tradycyjna moralność, znika rówrtic’ 
prostytucja.

Na uw agę zasługują również rosYh 
skie m etody walki z prostytucja, ir 
istniejącą. Polegają one nie na fe-?!*1' 
mentacji, ale na wciąganiu do procejń 
produkcji (przy pomocy specjalna* 
domów pracy, skąd po pew nym  c z a j0’ 
o trzym aw szy  odpowiednie w y c h ó w '0'  
nie i p rzygotow anie fachowe, dostał* 
się p rosty tu tk i do iabryk) i na pcón°r 
szeniu godności ludzkiej".

Jak w idzim y, stanow isko kobiety v 
nowej Rosji choć nie odpow p0  ̂
w szystkim  ideałom doskonałości, 
każdym  razie zaw iera w  swem poiń1̂  
w aniu w iele pozycyj dodatnich. 
rów no dla samej kobiety, jak i dla 
lingo społeczeństw a. Uregulować 
p rzez bolszew ików  tej kwesfiji, nie tfi ^ 
że, rozum ie się, służyć, jako przyk**i 
dla innych system ów  państw ow ych ' 
narodow ych. Może jednak stać się 
ktem  i pon;ekad oparciem  dla |  
rozsajdnych w tym  kierunku ro z w a g  
i co ważniejsza, pożytecznych ref°rrr\
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